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Drugie Półrocze 1859 roku. 
„BE 22. 


Na prowineyi w Królestwie 


ż pocztą rocznie ts«12 (zły. 
80); kwartal. s 3, (złp 20), 


W Cesarstwie taż sama opła- 
ACE - 
stwie, z god ahem Tas zy 
lub T Knie ża kopi "y 
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Jitro Znalezićnić Św. Szczepana M. Wei 
Wschód słońca og. 4 m. 23.—Zach. o 4. 7..1m. 48. 


-9l oiemgo! $ Petersburga 10-(22) lipca 
Wei Wtorek d. 30-go owoc aj pogeł N. ce- 
sarzà: Prancuzów,. książę Montebello i: małżonka 
jegov toieli 'zaszyt być przedstawionymi JEJ WY- 
SOKOŚCI WIELKIEJ KSIĘŻNIE ALEKSANDRZE Jó- 
ZBRÓWNIE.: Tegoż dnia, hr. ; Ludolf, rzybyły z 
nadz wyczajnem poleceniem od Ne króla obojga Sy- 
cylii,, miał zaszczyt być przedstawionym w:Strel- 
nia feu  CpsaRskiu W rsokościow, WIELKIEMU 
KSIĘCIU, KONSTANTEMU , MIKOŁAJBWICZOWI i 
WIELK 183 KSIĘŻNIĘ ALEKSANDRZE JÓZERÓWNIA, 
acol odis ROZKAZ: MINISTRA WOJNY; 
insJdaoT Dhia! 25-90 iczeńwcą| J859 roku. 
Nagsaniwsszy PAN w dopełnieniu: łask wys 
świadczonych „dńia '17-g0 kwietnia r. b, przez.po- 
większenie płacy słążbowej” sv Zarządzie, Wojen- 
no-Lądowym,: raczył upamiętnić dzień yroczyste- 
go odłaycia pomnika, , CESARZOWI (MIKOŁAJOWI 
Timu zatwierdzeniem ustawy. o kassie emerytalnej 
zarządu: -wojeńno-lądowego, przeznaczy wszy, na 
J% utaqdzenie siedm milionów pięćset! tysięcy ru- 
bli ze_skarbu Państwa i/ ośmset dwadzieścia pięć 
tysięcy rubli: ż summ. ministerstwa wojny, „ażeby 
kassataoż d. l-m:stycznia//1865 r. zączęłą wy płac 
tęcemerytalnych 'penssyi i wsparć, tak; samym jej 
ucżestnikom, po uwolnieniu ich. od służby, jak ró- 
winież; ich wdowom:i.sierotom. : 
Waleczna; armia rossyjska. z <poszanowaniem 
przyjmie ten; nowysdowód ójcowskiej troskliwości 
AJJAŚNIEJSZEGO PaN4, ujrzy, że sławne jej 
czyny, jej poświęcenie się i krew; przelewana, w 
obróńie: ojczyzny, godnie<są' oceniane przez, Wiel- 
komyślnego MoNARCHE wyszukującego wszelkich 
śródków dla zabeżpieczenia potrzeb i polepszenia 
położenia i tak służących, « jak i opuszczających 
słażbę owojskówych, 4 poczytuję sobie «za szczę- 


ście wydany na moje imię ukaz NATWYŻSZY 2 ue 


sławą o kasie: emerytalnej; przy niniejszym dołą + 
cżoną, podać:do wiądomości 'w zarządzie wojenno+ 
lądowym, "dla należytegoowykonania: i kierowa: 
nia SiĘ, qq of LA : 


-et Bodpisał;| Jenerał: Adjutant Suchozanet 2-gi v | tego powodu: Wieściie zamierzonej tedukcyj: woj | 
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OPOWIADANIE Ź RZECZYWISTEGO ZDARZENIA. 


; e_ oł r . 

- pe „dopiero oceniam, jak róztropnię postąpił 
moj ojciec, nadając życiu mojemu regularny ruch 
machiny, przez to powściągnął skłonność do ma- 
Pod y dumań, które odziedziczyłem po matce. 
od hieugiętą karnością władzy ojcowskiej, zmie- 
niła, się moja organizacya; lękkie orszaki z krainy 


MATE oy sy uderzyły na, moją głowę: „była to 
bowiem si Ra 1 „dobrze strzężona warownia. rozr 


„je 


tropnych "PNG 100 Czuwał zawsze nademną, 
a, mój, umyR, zawczasu wprawiony do czynności 
handlowych, nie był bezczynnym ani na chwilę. 
dhog. RZY, 00 | 

zupełnie odmienną od tej, jaką. moja matka na 
świat wydała. I dla tego czuję głęboki wstręt do 
czczych dumań, do uniesień, zgoła do wszystkich 
zatrudnień stojących zą, obrębem prawdziwego 
praktycznego życia. Pragnę, żeby ho śmierci mo. 
Jej». wiadomo było moje niezachwiane zdanie o 


tym przedmiocie, cokolwiek bądź stać się może 


i chociaż nowy, okres mojego, życia rozpoczyna- 
Jacy się z pierwszą kartką tego opowiadania, jest 
pa pozór „w zupełnej sprzeczności z zasadami, 
które wyrażałem przed chwilą. 

MÓJ DZIENNIE. 

Wszyscy wiedzą, że jestem człowiekiem Spo- 
kójnym, tegularnym, systematycznym; dobro mo- 
J%) rodziny i powodzenie mego handlu zajmuje 
wszystkię moje myśli, Jestem dobrym ojcem, do- 


stałem. się nową istotą, | 


ście Nro 415. wprost'kościoła XX. Karmelitów. 


Do ;PaNAa.MitsTRA: WOJNY. 
W'słusznej:ttoskliwośći a zabezpieczenie bytu za- 
służonych wojskowych zarządu, wojenno- lądowego 
po wyjściu ze służby, oraz wdów i sierot. uzna- 
liśmy: za: pożyteczne utworzyć oddzielńą ich. kas- 
sę <dmerytalną, dla zapomogania jej zasobami: wspo- 
mnionych osóbjəw uzupełnieniu penssyi i wsparć, 
pozeznioywij podług ogólnej ustawy ze kar- 
Żaka 
tych widokach, iukdzem z dnia 17-go kwie- 
tnia1mb mai imię «wasze. wydanym; rozkazujemy: 
jednocześnie "z powiększeniem: płacy osobom: słu- 
żącym 'w-żńrządzię-wojeńńo-lądowym; rozpocząć 
zidnia ;1 ubiegłego m. miaja adtrącanie szóstego 
procentu, ustanowionego: przez oddzielny komitet, 
utworzonyocw, ministerstwie.wojny dla roztrząśnie- 
cią ząsąd, emerytury w tym zarządzie. 
Zatwierdziwszy obecnie /gkreślońą przez ten 


komitet i roztwząśniętą+w radzie Państwa ustawę 


o,kassie; emerytalnej: zarządu „wojenno-lądowego 


przy: niniejszem załączającą się, i przeznaczywszy | 


w. dodatku do „ustanowionych na korzyść tej, ka- 
sy. pieniężnych „potrąceń od. samych. osób; służą; 
cych, jeszcze, wspatcie nieodzowne;ze Skarbu Pań- 


stwa 4.innych w. Ustawie tej. wskazanych źródeł, | 
aby kassai tą zd. lestycznią „1865. roku rozpoczę- 
ła, wypłatę emerytalnych pensyi i wsparć na. za-| 


sadzie tej ustawy, rozkazujemy wam: wydać, $to- 
sowne rozporządzenia: dla. wprowadzenia tego 
w wykonanie, . ie gbir ebur O ogi 
i Na orginale Własną. 
JEGO: CESARSKIEJ „MoŚ0OL-ręką podpisano: 
tesa i try: «ALEKSANDER» 
St. „Petersburg, id. 25-g0 czerwca 1859 r. 
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"WIADOMOSCI ZAGRANICZNE: 


z W. va Ska E UA urda wd). A Aa ; 
Londyn Zislapceas: Avtykuł Monitora o uzbwo: 
jeniach angielskich, francuzkich nie przeszedł bez 


zwrócenia a siebie uwagi. Ties; w swoim węzo- | 


rajszym 'wieczornym artykule! wstępnym," pisze; Z 


| biym- mężem i nie z samego. tylko stanowiska 
zysku, zapjatruję się na interessa; Regularnie czy» 
tam gazety nie. dla: wiadomości. politycznych, lecz 
dlu tego, że mię.obchodzi istąn żniwa, 1 sposób, 
uprawiania. roli.. Chiny, iateressują mię z powodu 
herbaty, a wyspy Martynika i Burbon, z powodu | 
produkcyi kawy. Czytuję handlowe traktaty. 1/hi- 
storyą owadów, psujących winnice, i trzcinę cu- 
krową. annin raie 

Oiswicie: wychodzę ¿2o domu ;do mojego sklepu 
i przestrzegam, żeby był, otworzońy 0 właściwej 
godzinię. „Powracam skoro tylkg.., słońce, .zaj- 
dzie. Mój spólnik, pozostaje aż do. późnego wie- 
czora a za to później przychodzi rano. Trzy kwa- 
dranse a najmniej „godzinę czasu. zabiera mi dro- 
ga-od kantoru. do. mego, domku . za;rogatkami: 
jest tomała przechadzka bardzo,potrzebna zdro- 
wiu, jak utrzymuje mój lekarz. 

* 


* 

nTak: więc.od lat „kilkunastu, chodzę Go. wieczór 
taż samą, drogą, ani razu nie chorowałem przez 
ten: czas; nie. nie, przerwało. pogodnej jednostaj- 
ności mego, bytu, w małym domku leżącym wśród 
ogródka, raj ziemski znalazłem. 

Rzeczywiście, śnieszka, prowadząca, do mego 
pomieszkania, , podobną jesti do ścieszki cnoty. 
Prosta dziura w. żywym płocie, wskazuje jej wnij- 
ście; jest „kamienista,, przecięta strumykami,. waz- 
ka, niedogodna, otoczona cierniami i kolcami, a 
mimo tego bardzo miła; wije się przez łąki, gdzie 
nie jej nie odznacza, prócz. przydeptańej tra- 
wy; dotyka bagna, zstępuje w wąwóz i pokazuje 
się na szycie przeciwnego wzgórza. Potem cią- 
gnie się wzdłuż ogrodu i domku mojego, a da- 
lej prowadzi do pobliskich folwarczków. Prócz 


Biuro Redakcji przy ulicy „Krakowskie-Przedmie: 


Dziś rano stopni ciepła 14; wezorój w poł.:ciep; 24. 
Wysokość wody na Wiśle stóp? cali-7. 


| ska francuzkiego,/i odwiedzinach-eesarza: w Lon- 


dynie, wywierały wpływ przysotwarciu giełdy, 
lecz później artykuł Monitora, zarzucający rzą- 
dowi sangielskiemn,: że z. przesadą przedstawia. 
uzbrojenia Prancyi aby naród uwieść i znaleść pozór 
dó wydawania pieniędzy na wojsko i.-fotę, wywarł 
wpływ: zniżający /kursa, Wiadomość o "gotowości 
Francyi' sidon: rozbrojenia: tylko: słabo, wpłynąć 
mogla na spekulantów, bo nikt nie wierzy, żeby 
Francya zamierzała szczerze dopełnić redukcyi na 
obszerną stopę, 4 gdyby. to uskutęczniła w małej 
alości, Anglia nie znajdzie rękojmii, ~ aby się.0 tem 
z pewnością: / dowiedzieć mogła,. „Każda umowa 
w. tym względzie mogłaby tylko ten mieć skur 
tek, - że Anglia sama zanięchałaby. rozpoczętych 
dla własnej obróny uzbrojeń, Twierdzenie Moni- 
tora Be wydatki: nasuzbrojenie „Anglii . na: rok 
przyszły zapewne przewyższą w tym celu 'przed+ 
sięwziętę -wydatki/- Franoyi; +4 do „8. milionów 
funtów szt. niczego; nie „dowodzi, ba Francya już 
jest/ uzbrojoną, 4 Anglia musi dopiero dopełniać, 
co poprzednio zaniedbała, Przytem potrzeba zwró- 
cić uwagę na.to,że koszta „utrzymania wojska i 
floty, w Anglii są wieksze niż we Krancyi, oraz 
na to, że'w Anglii 8 miljony,funtów na wojsko. w 
koloniach, jeden miljon; funt. „szt. na -poczte „poz 
liczyć „trzeba. ; a - 


Najważniejszym przecież pimktem,. czyniącym 
to porówńanie mało zńaczącem, jest ta: ckolicz- 


(ność, e wcale nie móżna przywiązać stanowczej 


wiary do projektów Oesarza na rók 1860. Al- 
bowićm od ' lat: dziesięciu,  projekta finansowe 
francuzkie dowodzą, że fa ròle przyszły będzie 
pozostałość, której będzie można użyć na umó- 
rzenie, a przecież miody się te płonne' nadzieję 
nie ziściły, ówszem długu narodowego przyrosło 
coraz więcej, aż doszedł do niesłychanej surminy 
150, miljonów funt. szt. (St. Ane) A 


Londyn, 26 lipca. Onegdaj królowa. po po: 
ładniu odbyła, ma. jachcie parowym Fairy prze- 
jażdżkę morską, z Osborne do Spithead, gdzie 
część floty kanałowej na kotwiey..stoi.. .Płynęła 


7 x 
mnie; mojej żony, mleczarki i dwóch lub trzech 
sąsiadów, nikt; tamtędy nie chodzi; jest «bezpiecz- 
niejszą od bitego gościńca; żaden smutny wypa- 
dek nię zdarzył się na niej, O napaściach izło- 
dziejach ani słychać. Nigdy;jej nie przytaczano 
w, śledztwie kryminalnem, ani nawet w sprawie o 
amiedzę graniczną. Księżyc, nie oświeca jej jak wię- 
le innych bitych gośelńców, jakiemś złowróżbem -i 
krwawem, światłem. „Z tego wynika, że idąc przez 
nią, nie obawiam „się spotkania ze złemi ludźmi 
i że zawdzięczam jej moją domową spokojność. 

To prawda, że nie ufając stróżowi, ;spuszczam 
t0 nog, z. łańcucha, bardzo: zajadłego psa, stąd wy- 
nika, żer mogę spać jak zabity, 


Od kilku lat, doznaje. dosyć przykrego i czę- 
stego szumu w uszach. 

Rano wstając, słyszę w głowie dzwięki dzwo- 
nów tak głośne, iż nie raz zapytuję samego sie- 
bie, czy to jest niedziela lub święto. A idąc do 


„miasta, wyobrażam sobie, że w głowie mojej jest 


kościół, do, którego jedne za drugiemi ciągua 
myśli jakieś, W rzeczy 'samej, dopóki trwa dzwo- 
nięuię nic myśleć nie mogę, czuję że moja głowa 
tak jest próżna, jak żydowska ulica w dzień sza- 
basu, a, potem za kilka chwil, gdy. dzwony uci: 
chną, rozróżniam hałas podobny do wrzawy gro- 
mady gdy wychodzi z kązania 1 kiedy usta Me 
więzione : podczas, nabożeństwa, chcą odzyskąć 
czas stracony. BS A 

Skądże pochodzą te dzwonienia 1 hałasy? z ja- 
kichsiś miejsc dalekich, jeżeli są xzeczywistemi. 
A dla czegóż je słyszę, jeżeli są tylko wspom- 
nieniem? i 


Prosty zę mnie jest człowiek; lecz nigdy nie 


wolno środkiem dwóch rzędów okrętów, które 
-salutowały je . CA 
Na wezorajszem -posiedzeni 
twiono wiele drobnych spray 
„dzy innemi Sir Napier 
„śledczej, do rozpoznania za 
„dów'morskich w Greenwich 
„niedbalstwa. Pan Roebue 
zek, Rząd przyrzekł w 5 
2. Wincenty Scully zapo! jutro 
czór interpellacyą do lorda Palmerstona, takiej 


treści: teżøpr gp nro wan aimu A yden wa 
rę w Z aa praw w oki zyjały czy | i 
też jej jęcia odmówił, ay tazie przyjęcia, czy 


rząd angielski zamyśla zawiązać stosunki - dyplo- | 


„matyczne z stolicy apostolska? » werisa 
Londyn 29slipeax Dzisiejsze dzinniki ranne, 
ją wielkie zadowolenie-z Austryi, jako też 
zartykułu Monitora, ale jednak Times i inne 
-dzieńniki radzą, żeby nie ustawać w niezbędnem 
pomnażania fłotyjsj wyiqw (St.Ant.) 
Morning "Post. © stanowisku v obecnem> Fran- 
«gi do Aqglii tak się: wyraża: Wielki: czas dla 
dobra obydwóch krajów, ażeby: oskarżenia” wza- 
ujemne w dziennikach i wyrzekania, już koniec 
(wzięły. "Ta walka” żadnej stronie: zaszezytu nie 
przynosi ,”'a dalej prowadzona musiałaby dla 
obydwóch 'być' szkodliwa: „Od “kilku miesięcy 
«lzieńńiki angielskie © napadaja ma Francuzów i 
rhianowicie na Cesarza. Zrobili co mogli dla 0> 
(budzenia dawnej" zazdrości, który uważano” już, 
74 zużytą F żatartą w“ bliskiem zetknięciu się obu 
warodów. Zaczepiono wojsko, urzędników: publi= 
cznych, system rząda, dacha narodu i Cesarza. 
*kpo! tem wszystkiem: narzekają Anglicy; że Fran- 
cużi*nie są dla nich serdecznemi, jak gdyby to 
było danem człowiekowi" być «zułym, serdecz- 
fiym i przywiązanym «do tych, którzy nas spo- 
twarżają. / Dzienniki francużkie "równą nam od- 
qgłacają mónetą, korzystając /z każdej 'sposobno+ 
sci aby” zaczepiać” Anglja W towarzystwach 
franctizkich mówią o ñas z goryczą. ©3500 
Daily" Nóws w tym przedmiocie 'tak /się odzy- 
Wa: Prańcya doprowadziła swą fotę do' potęgi 
dotąd nie zńanej; a: jak wiemy, o wiele 'tżeczy- 
wistą potrzebę obecną przechodzącej. Anglia z dru- 
iej strony, puściwszy zarząd, spraw, . morskich 
Aa zwykłej urzędowej rutyny, doszła. do 
tego, że. tak liczba okrętów jak majtków. jest da- 
leko mniejszą, aniżeli stan średni bywał;, a. dziś 
jako państwo morskie pierwszorzędne, chce zca- 
łą energią zapełnić, niędostatęk, i podnieść flotę 
do liczby odpowiedniej 'swej potędze. Bezwąt+ 
pienia wzmagająca się czynność „na warsztatąch 
okrętowych francuzkich, była bodźcem „obudzają- 
cym naszą uwagę, a tak. „działała raczej . jako 


wmówicie we mnie, żeby te odgłosy pochodziły 
z hatorów wpadających ‘doucha, albo 'od: eu- 
gów, bo wata mogłaby temu zapobiedz.” ! 


fi . a 


*"Gdyby'' słabość Mmoja” stanowiły same” tylko 


„ 


$ etowe. przeczenia, nie byłbym” na” nią zwa- 
ai, 


lecz w gabinecie podczas pracy potrze- 
*bującej jak największej uwagi, nić raz sićdziałem 
godzinę i więcej, zatopiony w słuchaniu głosu 
świerszcza. ! DO $ í 


"zegari. ŻA t 
nieze kiłkańaście dni dókuczał mi przeklęty 
"dźwięk 'drównianego bąka. Potem, bez ustanku 
słyszałem komara; mimowolnie: ściągałem rękę 
do ucha, chociaż wiedziałem że to jęst złudze- 
ie. Nareszcie dręczył mię huk“ potężnego ka- 
mienia młyńskiego, i zdawało mi się, że mózg 
"krąży Z niesłychaną szybkością; mdłości pórywały 
- mie skutkiem tego wiru, ; 
À 1907 * 


) T * 6 N A 

To szczęście*żć to cierpienie słuchu ustawało 
czasem; byłbym go hie przeżył Gdy do mnie 
"rnówia, słyszę dobrze, tak dobrzę nawet, że sły- 
szę dwa razy, to „Jest, uchem bystrzejszem, a 
potćm tępszem. Najprzód daje się słyszeć wła- 
ściwy głos tego co że mną mówi, a potem echo 
które za nim powtarza po ciçht te samé wyrńzy. 
Nie raz. z uśmiechem spoglądałem na tych co 
mówią ze tina; gdy powtarzali, jak mi się żdą- 
wało, nic nie znaczące wyrazy swoje: Fi 

Po *kuracyi * dość długiej na grożącą mi głu- 
chotę, gdyż nie. powiedziałem lekarzowi jakie 
były móje symptomata, słuch mój stał się jedno- 
stajniejszym, „to jest jednakowo słabszym; nie ezu- 


ko "iciekają: 6d słabych WSZYGZIOWIEKN = - 


| rzeczywiście był głuchy. Słyszę..,. słyszę za nad- 


nie jako przyczyna, wracając nas 


sposobność a 
7 "zeby zapewnienia obrony kraju 


do uznania 


u sh 
e o po- 
ę 


'- | jest siostra księcia 


czych traktatów" z. książętami włoskiemiso: n505 
i Ind."Belg.) © 

ou- TIAI s SiR ANo lAr Hoy” W 
Pryedto2s ripear A Zary doszła wiadomość 
zi 20: Lipoi że cztery okręty kupieckie austryja- 
ckie, sehwytane dnia 10 bovmoipod:Meleda, z0- 
stały wolno” puszczone 19 b. m, z/Antivari; gdzie 
obecnie pozostał tylkocjedem bryg handlówy” sari 
dyński, jedna korweta 1 jeden' parowiec turecki,” 

as. utyj w TisiYóna (WORRY 

FORGA N90 Yszazsbrwia 
Paryż 2 Vip eas Trudności jakie się wize: 
brania kongresu w Zürich nastręczają, a 0 któ- 
tych tyle" jaż rozprawiano, jeszcże”nie są! załać 
twiońe. Tem mniej zdołano się'poro zumieć wzglę* 
dem wielkiego kongresu europejskiego, Powiada: 
ją, że Anglia w zasadzie uznając myśl tego spò- 
sobu'rożstrzygania sptaw politycznych, żastrzedz 
jedynie miała, aby kongres rozpoznawał także za“ 
sady” pokoju w Villafranca zawartego, którego to 
warunku przyjąć nie można. Przed niejakim cza- 
sem głoszono, że kanonierskie: łodzie francuzkie 
na jeziorze Grardaę przejdą na własność króla Pic- 
montu za ćenę już umówioną, dziś przeciwnie u- 
trzynują, że wszystkie kanonierki pówrócą do 
Francyi, wraz z materyałami wojennemi naszego 
wojska. Półtora tysiąca: żołnierzy” francuzkich 
ż Włoch przybyło do. Tulonu: Wszystkie spółki 
dróg żelaznych otrzymały wezwanie, ażeby /do- 


starczyły swych wagonów.i parochodów spółce Li- 


HIVIN 


łem już różnicy: między” dźwiękami: Nawet mil- 
czenie stało się dotykalnem dla uszu moich, jak 
dźwięki z antypodów -pochodzące albo od oso: 
by zmarłej ot wieku: jestem kowiem przekona= 
ny, że dźwięki nie giną i nie łączą się, lecz tyt- 


Mój charakter znacznie się zmienil stałem się 
niezmiernie podejrzliwy,” bardziej niżeli gdybym 


to dobrze, gdyż mi się zdaje że do mnie mówią 
ok głośno, a 0 mnie cos‘ rózprawiają po: ci- 
GHANA! FORIS i t O NqBY i 
Musżę podwoić siłę mojego “wzroku; muszę 
różwinąć jego działanie. Niestety! postrzegam że 
przedmioty powlekają się zieloną barwą, wzrok 
mój na który” tak' wiele  rachowałem, słabnie. 
Czarne ptaki latają w powietrza, mie przedemną 
lecz pó bokach, to ż jednej, toz drugiej strony. 
A do nich przyłącza się groma dh jaszczurek i my+ 
szy, które przesuwają się w koło nóg nioich./da- 
rza się że mi chwilę wstrzymuje się'powrót tych 
omamień, Gdy jestem w tówarzystwie, udaję że mi 


odcisk dokucza, lecz “w saniotności wóla moja 


nie wystarcza do ich odpędzeniń. 
kj 


C ” „Ry r CN ny 5 
Te widziadła te ezeze twory, "nie znacznie 


wzięły górę nademną, latają, chodzą śmiało czoł- 


gaja się w. koło mnie, jak młode: pieski biegną, 
patrząc czy idę za niemi; muchy węże, czatna ku- 
ra, kot z najeżoną sierścią, idą wraż -ze mną. 


Jestem zwalezony wstydzę się jeszcze własne- 


go rozumu i ręki które mówią do mnie. Dotkną- 
łeś się. miejsca gdzies widział (Gzarną kurę i nie 
tam nie było. „A przecież widziałem że ręka mo- 
ja znikła w ciele tej ktury. Nie śmiem stąpać 
gdyż lękam się| żebym nie' nadeptał na te biedne 
stworzenia, które snują się przedemną i żeby nie 
śmianó się że mnie. Oóżby powiedziano o czło- 
wieku, który * nastąpił Ha” urójoną kurę, a któ- 
ra wrzastęła istotnie” To mt się zdarzyło pe- 


siły | 
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ej, tak iżby cała armia jédny 
ogła, v -o uczcie; jaky dlr -wojska 
, ierpnia dać. zamierzano, 
ki Strasburgskie rozpi- 
mpatyi okazywanej, w tem 


oński 


li 


E kasi 
żadnego : 
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Ludwika Napoleon s bardzo uległa się okazała, 


adą z Pal o 
bardzo uprzejmie u cesarza był przyjmowany, 
tak że księżna pówinnaby się o swój los nie lę- 
kać.. Ale podobnego też przyjęcia doznał kika- 
ler Peruzzi, poseł'tyńcżasowego” rządw:'toskań- 
skiego; "przy wręczeniu adressu kónsalty, chociaż 
cesarz mie zmienił życzenia, żeby: się Poska 
nia. pomiarkówała li pojednała się z Wielkim 
Księciem, albo" jego następcą dziedzicznym, po- 
nieważ ten 'powróciwszy do kraju nidzawodnie 
nada konstytucyg. 0075 W viaaa Sel Zh. pis 
Wczora, markiz Pallavicino; minister i poseł nadź 
zwyczajny” księżny Parmy, był zaproszony: dó.stó- 
łu cesarskiego, dziś przy tymże stole podejmował 
cesarz posłów; od rządów tymhczasowych albo kon- 
sulat reprezentujących ludy nie podległe Toskanii, 
Modeny i Parmyig0b w v+ yndy Belge.) 
Czytamy w Siècle: Naszem zdaniem; księżna Par» 
my pómimo przedsięwziętych króków, nie osią 
gnie pomyślnego skutku. © 
satz austryacki nie' mają zaufania do listów wła: 
snóręcznych księżny. Już Parma Placenza pod: 
dały: się Piemontowi, a wszystko "każe nam wies 
rzyć, że od czasu zawarcia układów pokoju w 
Villafranca, Austrya uznała przyłączenie obydwóch 
księstw do królestwa Piemontu. * Z resztą można 


warunków pokoju w Villafranca podpisanege. v 
gA (Ind. 


| wnego dnia, gdym nasta 


x . 


| wam Się, że ^w obecności czyjejbądź, te wsżyst- 
kie zwierzęta kryją się wewnątrz mnie, jak“ 
sarygqi które uciekają do torby matczynej, 
Wszyscy lekarze których rady zasięgałem, za- 
Kd się czyli nie „podlegam hallucynacyi, o- 
łędom, przywidzeniu; , zaprzeczyłem temu jak 
naiaaeniej, Mianoby mię za półwaryata i nara- 
ziłbym moje interesu fiandlowe. Uszy moje mò- 
gą się mylić, oczy mogą widzieć to czego Ai 
ma. Cóż to dskodzi, fekeli POŻAR sprostuje te 
TEOT TAD WEZ KB PP CIA 
" Smutne uczyniłem odkrycie tego rana! I ręka 
także zwodzić mię zaczyna. (Gdym się oparł o 
marmurową krawędź kominka, palee utońęły 
w niej jak w cieście. Jest to fałsz, wiem 0 tem, 
lecz i ręka moja także podlega błędowi. Oby tylko 
„Nie śmiem niczego dotykać się, zdaje mi Się, 
że palce moje.toną we wszystkiem. ` "ać ca 
niedolę? Nie $miem nie mówić i czynić, lecz mój 
umysł podwójnej pracy doznaje. 0 
Idąc do miasta, usłyszałem wyrażnie żę - ktoś 
stapa za mną; obróciłem Się, nic. nie ' ujrzałem, 
chyba że czemsiś nazwę lekki jakiś dymek. Po- 
'niosłem rękę do głowy, moje 'palee dosięgły aż 
do mózgu i wydobyłem je z "wielkim tradem. 
Ta miękkość, którą czuję za każdem dotknięciem, 
jest ‘dla mnie coraz to niezńośniejszą.. 0 0 “ 
Nie wiem czy mój rozum nie ulegnie pód naciskiem 
pracy wynikającćj z przewrota moich zmysłów. 
Głowa moja jest pusta okrophić, jak gdyby ro- 
zum już z niej ustąpil. s YSŁYY 


- Za każdą pomyłką wrażeń, atob daleki; głos 


ojennym, którzy, skutkiem. 


m razem powró- 


oświadczając, że we- Wszystkićm pójdzie za jegó 
radą. Marki lavieino, > g0 pisma, 


” 


esarz Napoleon 'i-lce= 


ge | 
0= f 
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mój rozum znieść mógł takie okropne przygody. 


Smutne to życie! Przez cóż zasłażyłem na, taką | 


[coraz slabsży woła bołeśnie.© „Nikt nie rzekł do | 


żyć w grobach” St. Dyonizyasza, ciało Napoleo< 


na I-g0 i jeśo syna. Nastręczy się przez to spo 


sóbność do wspaniałych "obrzędów pogrzebnych, 
pamiętnych w historyi. i goas ol 

Od przywrócenia pokoji wzmógł się handel i 
przemysł. ze 200 milionów pozostałych: z osta- 


tniej pozyczki, użyte” będą na cele dobra pow= 


szeclinego. BD | i 
Dziennikarstwo w całej Europie wejdzie na'spo- 
kojniejszą i piacówitszą drogę. Od zbierania po- 
głosek wojennych; wraca do właściwego powoła- 
nia swego i będzie głosić i wskazywać środki 
postępu we wszystkiem'co jest dobre, pożyteczne 
i' piękne, "jeżeli zechce” żachować swój wpływ i 
źnaćżcijie. 59 50790 kk „eMTOBA Sew 
*" Zdałe się! że pó przyłączenia Lombardyi do 
Piemontu Vodiy y pretensye spadkobierców: tych 
dóńiatarytiszów, których Napoleon 'uposażył na 
banku Medyolańskim. azecz jest następująca: Na 
ER utworzy wszy królestwo Włoskie; obdarzył 
ażdego ż dwanastu książąt przez siebie mianowa* 
nych. piętyastą częścią dqdhodów: tej prowincyi, 
której nazwisko im nadał. "Byli to książęta, Pa* 
dwy. Wieencyi, Belluno, Castiglione, Reggio, Bas: 
sano, *Róvitój! Oonegliana i tod. Dochód dwa- 
kro większy qitzeznaczył! księcia Neuchatelskie- 
mi” (ntirszałkowi' Berthier) i marszałkowi Nej. 
Potem "u*ógólówał | tę" donacyą w ten sposób, 
że bank M odychyński miał płacić pierwszym dzie- 
sięciw książętone po 60:000 fr. a Awon ostatnim 
w 1001000 róćznie. Wskuatku tego, nadano bans 
ówi dobra FP wattośeł jedne po' zwiniętym zako 


/ 


nie maltańskim, drugie zaś pochodzące ze skarbu 
frańcuzkiesó, wiłoścr 14,000,000, razem 40 miljo» | 


nów. "Draktat" "w Fóntenaiblemiy a po nio Pa- 
ryzki r. tol% i 18155żatwierdził te donacye. Lecz 


Austrya w brew'tym zobówiązanióm zabrała fuh- 
pensyj; pomimo rekłamacyi Bu- 
i loge jawon siaslste: 


dusze Forlmówiła 
dwika XVIIL' i i 
* Zdaje się, że teraz róklamacye* spadkobierców 


nie O A giia „bygog vlisv(Noedynsić 


ONMROSŁO( 


Ą 5i pi TFoskAAt"pogo- 
dnego oblieza- mojej towarzyszki niechaj dzie- 


doki MMI IEOŃNAELZ 1 GIN ŁU 
GB aé oomi się stalo dzisiejszej mo- 


td 


oaia du Głowy e tam się gnież- 
dzą - Otóż obudziłerą. się, sady siej adre- 


po której stronie jest o 


w tem. w głębi izby. jakiś przedmi a, gd; 
metalicznym, blaskiem, młot przedmiot zajaśniął 


jato sięroddałało-dziwaczne-światło,a cień „padał 


| ż Paryża, nazwiskiem Liimamy, który" tam! Ści- 


| miat przy” sobie: na zakup sdrzewa.  Winowajeów 


| za pożyczkę na dni 45' trzeba” zapłacić cztery ód 


ne; będą budować port handłowy w: Neapolu, no- 


| by zabłądził? : Bylże to ognik błędny? Lecz ogniki 


| to” byków człowiek 'z latarką. Muszę, przekonać 
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kazać wszelkiej: służby: wojskowej $zwajcarom w 
obcym kraju; któraby nie była w związku bez= 
pośrednim z regularnem wojskiem tych krajów, 
których Szwajcarowie wojskowo służą, to jest, 
nie wolnó im należeć do korpusów ochotników, 
legionów 6udzoziemczych i t. p: i tylko pod pe- 
wneini prawnemi warunkami, służba w wojskach 
regularnych obcych państw, może być dozwoloną. 
Tym 'sposobem sądzą, że osiągną cel. do które- 
gó większość zmierza to jest: zniosą. służbę na 
żołd: jäki to dotąd bywało, a jednak szukającym 
katjery nie -zagrodzą drogi wykształcenia się w 
obaych wojskach. Wniosek Dra Escher został :59 
losami przeciw 10 za twierdzony*' (St. Anz.) 

| tio FPYUEROO: RA stw 
siptari 9olipea. Nasz widokrąg: wypoga* 
za 'Się troche. O powstaniu Serbów już nie ma 
mówy; wybór księcia Oóuza będzie przecież za+ 
twierdzońy, a bunty i powstania wewnątrz skraju 
odłożone na potóra. Do takiego rezultatu trzeba 
było trochę tylko.trózsądku ze strony ministeryum 
titrećkiego, Od chwili kiedy skłonili się: przecież 
nie póstępować na oślep /za śladami austryaków, 
inie” słachać rad'ich ambasadora, ustały wielkie 
przeszkody i trudności. olsa sv 
Wiadomość o |zwycięztwach pod" Magenta'i 
Solferino; uczyniła Tarków łagodnemi jak: baranki: 
-oBiedtią jest Turcya;"a' raczej biedni wą:cadżo- 
ziemcey, którzy tam -sżukają  chleba,* £ majątku. 
Podobne do starych v koni, które potykają się 
co chwila; "lecz jeszcze” kąsają i biją, państwo 
sułtana nie zdóła udzielić opieki ani iwłasnym 
poddańym śni: też cudzoziemcom; W':Jeni<Cheir 
od kilka mil od Brussy, zabito francuza' rodem 


| 


nal drzewa orzechowe, zakupione: do' robót 
stolarskich.” Zraniono. także dwóch jego towarzy* 
szów, % to dla zabrania 8,000" franków: © które 


wynaleziono i uwięziono, | lecz zaręczam że uła 
rani nie będą. Lichwa panuje w całym kvaju, | 


sta. A a (Nord) N 
TEBI i woel "W $ so n€ Hi Y. we CI 
- Neapol 23 Ltpoa: "Ostatni tydzień upłynął | 
bez' żadnego przypadku; jutro będzie dwa mie-/ 
siące jak król Ferdynand umarł, Franciszek ligi 
udą gie w troczystym orszaku do kościoła kate- 
draliiego, prosic Boga *0'opiekę. / Neapol oświe- 
cony będzie! przez ‘dni trzy; uroczystości (kościel- 
ne i dworskie więććj zajraują aniżeli kwestja wło- 
ska. Jiz" zapófminńć” o wydaleniu Szwajcarów. | 
Spokójność przywrócono, a reszta Szwajcarów u- 
legła 'owómń * rozporządzeniu. Ministeryum -nier | 
zwłocznie rozpocząć każe wielkie prace publiczn- | 


na oświetloną ścieszkę, ldez nie słyszałem innego | 


odgłosw;' prócz" skrzypieńia " rękojeści « latarni. 
Położyłem się lecz już zasnąć nie mogłemii-mi- 
mowoli rozmysłałem nad tem dziwnem zjawiskiem 
Nigdy jak śylko zapamiętam, nikt w tej godzinie 
nie przećhodził ścieszką; pies nie szczekał, lecz 
skrzypienie rękojeści / 0d: latarni, - wydawało za 
nadto znany'"i rzeczywisty dzwięk; więc to nie 
mogło byćzłudzeniem: “ilo: Ingi 

1/9Ws jąkimże celiprzyszedł ten człowiek? czyliż- 


nie'wydają żadnego odgłosu. (szyszq | 
"/'Ranóvżona moja spostrzegła, żem. się bardzo 
zmienił: «Po tem uco ssie stało, była to rzecz cbar- | 
dzo ptr = Nie wspomnialem jej, o tem, widze-| 
niuy | byłaby nie mogła usnąć. Rzekłem iż miąłem 
sen niespokojny. 4 ga! igas 

- bWyszedłszy( z domu, wypytywałem się u „są- 
siadów czy: nie: widzieli człowieka z, lątarnią; lecz 


oni spią' jak: zabici; spojrzeli 'na-mnie z,dziwną |- 


mingii rzekli 'żeonie mie widzieli: i: nie słyszeli, 
* * p 


3 + I 
Wsstrząśnienie vto zrządźiło: zbawienne przesi- 
lenie. W uszach .mi'nie brzęczy, nie widzę ,dzi- 
wacznych przedmiotów, dotykanie / jest, należyte, 
czuję: że jestem lekki,” żwawy i bylbym „tak jak 
wprzódy, gdyby mię nie;dręczyła ciekawość, kto 


się o "prawdzie; nie jestem zbyt ciekawym, lecz 
jest 'w' tem jakaś tajemnica, a ja muszę czawać 
rad bezpieczeństwem wszystkich. i i 
Wszystko missprzyja, dziś spadło śaieguų na cal 
będę ' więc'mógł iść. za śladem ; nieznajomego. 
Ach dotrze! mie spodziewałeś się źe,0i: takiego 
figla wyrządzę. KU 03 d 
Lecz jeżeli to jest-zbójca, po cóż chodżi z latarnią? 
-Może snie «pójdzie tą samą drogą. Nie, -Coś smig 
-Gstrzega, że on "powróci tej noty. Sasiedzi! spij- 


m 


| cie "spokajnie po, całodzienncej "pracy. "A"tym= 


czasem. żeby nie. przestrasząć żony, pójdę spać] 


„kojności jego rządów. sios (i 


bechego w: Sardynii. 


hastręczało zawsze” dd cza 


wiele 


gle, Pierwsza biła; taż saina latarnia już: oświe- 
cała ścianę, ramy od. okna potwornie 


tej samej godzinie?... Jeszcze nie wiem co t 
| może. | 


we>xrmachyd składgo komory celnej, aotaryfę ceb 
mają. znacznie zniżyć.) Bardzo to jegt'dobrze, lecz 
kraj potrzebuje: dróg bitych 1 kolei żełaznychę 
bez tego nió może rozwinąć się przemysł rolniczy 
i handlowy: Budowa kolei żelaznych najmocniej 


 przyłoży się do zmniejszenia listy podejrzanychei 


niechętnych. banse- lse0q.Y% 
Król przechadza |się: bez eskorty, po vulicacłe 
Neapolu,” przekonywa się że chciano -go trwożyć 


eod. y7 


|i m tój. trwogi korzystać. Wszędzie * spotyka! o= 


znaki uszanowania i miłości Włochów. Skoro 
zadosyć' uczyni postępómę których "domaga: się 
duch czasu i potrzeby kraju, nie nie zakłóci spo» 
bol (Nord) 
„QObwambery 27stip ca, Przekonywamy się że 
udzielona” wiadomość o0”*rozwiązaniu różnych 


korpusów: pompierów ' sabaudzkich, była praw- 


dziwą. W tych korpusuch, niektóre sięgają cza+ 
sów,” kiedy Sabaudya należała do Francyi pod- 


czas pierwszej rzeczypospolitej, ispanuje ow nich 


duch "zupełnie przeciwny dożńości '<rządit"0* 
Nadewszystko w: Oham- 
bery, istnienie: korpusów  pompierów: zbrojnych 

ky utworzenia gwardyi 
narodówćj wiele powodów do kłótni. Rozwiązanie 
przetó tych korpusów: było wz . konieczną, 
a rząd] musiał sięc'do tego. kroku- nakłonić, 
aby położyć koniec ciągłym wznawiającym się 
kłótniom.:* Półśrodki hr. Cavour, > tylko się do 
pogorszenia stanu rzeczy przyczyniły, | 0038069 
-oPrzeszłej niedzieli; kilku szlachty, jeden: depu+ 
towany, jeden urzędnik i kilku . miejskich oby= 
wątełi,»słażalców reakcyi, zebrało się u pewnego 
adwokata, ażeby się naradzić nad środkami oder- 
wania Sabaudyi od domu Wiktora Emanuela. Lu= 
dzie ci! radzi jakimbądź sposobem kraj zaburzyć, 
uchwalili podanie petycyi do króla żeby zawezwał 
Sabaudczyków do oświadczenia się względeni swe- 
go przyszłego losu. Prawdziwie! jakgdybyśmy by- 
li księstwemnaddunajskiem albo włoskiem?: Widać 
że (kletykalni liczą na urządzenie tych petycyi 
dia wielką: stopę, ż czego sobie skutek” pomyślny 
obiecują. Zdaje się, ze rząd w: miejsce odpowie- 


| dzi wyszle do Chambery silną załogę. Krąży ta- 


kże wieść o różnych zmianach w sądównietwie zajść 
mających, skutkiem “których: klerykałni znajdą 
sposobność zastosowania): się © do” obecnych w 
rządzie "popieranych. zasadi: ` Stronnictwo» kon- 
stytucyjne obiecuje sobie pod” tym względem 
o energii p. Ratazzi.. (Inds: Belge)s 


OSTATNIE- WIADOMOŚCI. „4 
Frankfurt 29 lipóa. Nw'wezorajszem po- 
siędzeniu sejmu związkowego sprawa elektoratu 


heskiego względem konstytucyi, krokiem naprzód 


posuniętą, została, albowiem wyznaczony w tej 


115|00C “Y SSI * * 


4 j s s IQ f # » 

` Jest coś czego: wytłómaczyć nie mogę; czuwa- 
łem aż; do półnóćy w gorączkówem natężeniu i 
zasnąwszy na chwilę znówu obudziłem się na- 


owiększo- 
ne widać było na niej., Wstałem i znów przósu- 
nęły. się wzdłuż ściany ramy, a potem po suficie, i 
wszystko zgasło. Wyskoczyłem z łóżka i tak jak 
wczoraj postrzegłem światło znikająte, w odda- 
leniu i jak wczoraj słyszałem skrzypienie ręko- 


jeści żelaznej. A jednak pies nie zaszczekał, ani 


mój, ani żaden ,z sąsiedztwa. To rzecz: niepoję- 
ta, chyba jakis włoczęga kryje się w naszej. o- 
koliey. Lecz po cóż chodzi z latarnią, czyliż włó- 
częgi mają inną latarnię; prócz księżyca? 

Pod pozorem przechadzki, przetrząsłem zaro- 
ślą i żywe płoty, psa wziąłem z sobą, na śniegu 
nie było żadnego śladu. -=g KA 

Sąsiedzi mówili do' mnie: -dzis ustanowiliśmy 
wartę, mówią bowiem że podpalacze kryją się w 
okolicy, lecz; nikogo nie widziano. | 
„_— Czyście tego pewni? bó ja wątpię. 

C Patrz pan na drogę, nie ma żadnego ` Sla- 


(du ;prócz pana, 


Sąsiad patrzał na mnie z dziwaczną miną, mój 
pies także wpatrywał mi się w oczy. E 
Przypuszczam że pierwszy raz. mogłem Się 
omylić, lecz powtórne zjawisko i jego Pito Vye 


Wszystko to odrywa mię od móich zatridnień. 


"Nie mogę pincówać, dopóki nie wyjącnę Con ta- 


jemnicy. b yad Eanes d 
Dla tem. lepszego ukrycia obawy moicj przed 
żona, idę co dzień dó miasta i powracam o zwy- 
czajnej godzinie, lecz nie siedzę w. k: ntórzę, tyl- 
ko przęchadzam się tu l owdzie dlt zabicia cza- 
gn. Powiedziałem memu. wspólnikowi, że: thcę 
spócząć precz dni: kilka. (d. c. n.) 


sprawie: komitet. złożył rapport, w którym przed- 
stawia przychylnie wniosek dosejmu zrobiony, aby 
sejm związkowy przyjął na siebie gwarancyą kon- 
stytudyi, isupponując. wszakże, iżsrząd elektorsko- 
heski wę: wszystkich: punktach ohwzględnia wnio -i 
skil stanów, iza; zgodą. obu izb: przedstawione. No- 
wy poseł Szwedzki p. Mensbach przedłożył! sej- 
miowi|swoję pisma uwierzytelniającć:>sig (0771 
ooTawrzy ns: J0nlipca. < Damy medyołańskie | otwo< 
rzyły: listę: składek na pomnik matńutowy, ozna- 
czający „wdżięczność” 1 | nadzieję: -Włoch,: który 
nają <zamiar złożyć wshołdzie, cesarzowej fran= 
cuzkiej/Eugenik ois 00. ri sasso soul 
Dyktator Modeny zwołał sejmiki:ludowe. o Ka- 
żdy: mieszkaniec Modeny, licżący 21 lat wieku, 
umiejący cżytać i pisać, ma prawo; być: wybón- 
«ą411W księstwie: całem: panuje « najzupełniejszy 
porządek. u. „tłowenąga N -„ewisł 
odmsterdami 28slipe a./Stosownie do ogło- 
szónego srozkązu w: Nieuwe; Amsterdamsche Gous 
rant, na przyszłą sobotę; i niedzielę wszyscy woj. 
skowi” poboru 1856 i 1857 „roku mają oddać 
broń otrzymaną i powrócić «do domówi:i2: „900 
rdBary ż 30 dipica. Książe Paweł HUsterhazy, «0d 
dawna z: Łióóndyni joczekiwany, ;pizybył +dziś”do 
BaryżacoP. Jdesambrois, pełnomocnik -sardyński 
do dkórifereneji"w Ziwich, miał dzisiaj pierwszą 
pózmowę zi ministrem spraw zagranicznychą vds 
obTuwy «229: lipeac Z .Boloniidonoszą, żewząd 
aństwa papiezkiego: przyjął: kodeks «Napoleona, 
azqiorządzenie to przyjęli mieszkańcy 'z<najwię- 
kszym|zapałem. «11 abest noboj +qoswóż 
osgdaondyn 30 lipca: W, rozprawach mad wnier 
iem ip.: Hiorsmann,» p. =Sidney y Herbert (uzńał 
za. Iwielkąrniedorzeczność:to przypuszczenie, żeby 
Brancya: zamierzała zrobić napad. na. |Maltę albo 
Gibraltar. Ps Cobden > wykazami statystycznómi 
staralsię udowodnić - wyższości foty angielskiej 
utizymiują e przytemże jesli; uzbrojenia: nies będą 
zawieszóne; wójna /będzie nieuchronną; W. ka- 
żdym razie: Francyń musi przyznać „Ańglii pra- 
wo - posiadania. floty o liczniejszej od; francuzkiej. ' 
SivoPackingtón: ilord:. Paget, -zaprzaczali żeby 


a'r0j> 


flota angielska imiała być: liczniejsza. o! 
ss dzotwdy waADbip e do» Pawlament: na: polecenie | 
królowej aaa być odróczonym w»s0batę 18-g0 albo 
w poniedziałek 15 sierpniasyosolses òèondogogg 
oM ams płjjac2J* l ipea :P. daosnopt pap ybglidaig 
rańo; a wieczorem odjedzie do Paryża. głosił 
oni nótę. uwiadamiającą; że przęd odjazdem z. Egi- 
ptu zabezpieczył na gruntach kompanii odstąpio- 
nych, wszelkie qwa akcyońaryuszów i dalsze 
„prowadzęniesrobót/ (Nord, NSP: Znad. Bel) 
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yw EAN, śLNYŻW ARIE  MEWEBOKI. z NE 
Wiadomości polityczne 


są coraz to obojętniej-, 
ją się z samych Przypa 


sze, składają szczeń i rozu- 
mowań krążących około wielkich, „kwesty: czyj 
CA kongres, czy nie będzie? czy książęta 
/ łoscy „wrócą. do państw swoich, czy nie, wró-| 
cą? czy się mocarstwa rozbroją czy. nie, rozbroóją?| 
~ Wsród takich okoliczności, więcćj zajmującą bę- 
dzie „dlą tych, którym obojętnemi „nie %4 waże | 
kwestye, społeczne, wiadomość 0 celnym związku. 
niemieckim, zwanym Zollverejn. S i 
_ „Pan Henryk Richelot, naczelnik bióra prawo- 
dawstwa celnego w. ministerstwie. handlu we 
Francyi, napisało tym przedmiocie, ważne (žie 
ło p. te, Celny związek miemiechi, czyli Zobłce- 
Fein, jego historya, Organizadya, stostmki z Al, 
stryą i jegó przyszłość. . o Agga ne N odór, 
U mieszczamy pogląd ma to dzieło, wyjęty z 
Jovsnaj des ,DEDA$, i sina aea „aa. a EJ] 
Jakiekolwiek będzie ostateczne urządzenie po- 
lityczne „krajów włoskich, „mają one przed sobą 
wielki przykład i, wzór do . swojej organizacyi 
wewnętrznej. NŃiemałą im korzyść przyniesie 
wiadomość ;przez jakie koleje przeszła instytucya, 
teraz kwitnąca, po: wielu latach prób i sporów, 
instytucya zarazem handlowa i polityczna, która 


polaczyła dwadzieścia państw , rozmaitych i 38 |: 


miliony mieszkańców. 
zek celny niemiecki, , pa 

W żadnej porze nie możemy właściwiej zwró- 
cić uwagi statystów i całej publiczności,‘ na z4- 
wiązek, postęp i rezultata instyttcyi jednej z naj- 
ważniejszych w wieku naszym. wid 

Przed utworzeniem. Zolłvereżnu, około roku 1816, | 
wtenczas, kiedy po przywróceniu pokoju, pierwszy 
pomysł związku celnego i administracyjnego, 
wyszedł w zupełnej organizacyi swojej, z silne- 
go umysłu ekonomisty Lista, czemże były. Niem- 
cy? Oto pomieszanem zebraniem państw, „których 
interesa porozdzielone tak jak ich, ziemia, były 
pa drwi nE TE 


Ta instytucyą jest Zwią- 


| suwają 


niejaki niaznaczyć 


tó' dzieło: 


EE En ADRIENA s 
w Drukarni +3. Jaworskiego.—Wolno drukować — Warszawa dni 


+ 


— — 


sprzeczne, częstokroć nieprzyjazne, których sto- 
sunki handlowe poddane kilkudziesięciu prawom 
cła, akcyzy, żeglugi, tranzytu, co chwila -udea 
'rzały o nieprzeliczone przeszkody. s lovs4. 
| „Łamiąc jedne za drugiemi-od r. 1820 do, 1833, 
sieci ceł i zapór wewnętrznych, które rozdzielały 
to eiało polityczne i krępowały. rach „społeczne 
go życia; tworzące powoli jeden pęk wszystkich „sił 
krajowych, wszystkich zasobów wolniczych i. rę- 


| kodzielnych,; w królestwach- i księstwach Niemiec 


północnych 1: południoniych; nadając: przez: to 
nadzwyczajny /popęd ich. ' produkcyi, - handlowi, 
pracy przemysłowej, wielkim pracom publicznym, 
a hawet zlaniu: się. mieszkańców. i wyobrażeń: 
Związek handlowyń admińistratyjńy, który przy- 
brał nazwisko” Zollvereinu, „astąńowił: a, bardziej 
stworzył: narodowość niemiecką; albo, jeżeli. za 
wiele powiedziałem, nadał przynajmniej, ciało.i 
byt rzeczywisty, mglistemu i nieoznaczonemią p9- 
jęciu Ojczyżny Niemieckiej, dotąd jednolitćj. przez 
samą tylko: literaturę: i filozofią, 1 zrobił jedność 
ekonomiczną, która zaraz od początku, PORA 
jawnej, lub skrytej  nieprzyjaźni. rządu, <Austrya: 
ekiego, zazdroszeżącego, Prussom ich wpływu na 
państwa należące do Źollvercihu, : nię /przestała 
wzrastać wamaciiać się, tak:pod wpływem ana- 
teryalnyni, jakopod: moralnym względem. 
tara to miachjawelska. zasada: ikto chce pano- 
wać: ten siaćcrhusi niezgodę, Prussy, ów „naród 
arodzóny: w osiemnastym:. wieku ze zdobyczy !wo* 


jennych, lepiej poznały ducha i potrzeby.wieku, | 


Sprawiedliwie mogą tem się pochlubić:że pomyśl- 


nie rozwiązały przeciwną zasadę: panować przez 
sz „vzen1ćl bo liny slit bb | atiiorzył w: Kurapie gergi spokojowej czynności; 

„mało | obrażów s tak, zajmuje | 

iotak naucza, jak <to pwacówite, tworzenie na- 


zjednoczenie: ix 
Zdaniem; naszem, 


rodowości; jąk te usiłowania, żeby pozbyć się sta- 
rego! dycha „przeciwieństwa, owego zabytku społe- 
eżnęści feódalnych, żeby połączyć interesą; mniej 


lub:więcej sprzecznew początkach i umo¢nicije:na-| 
| Niemczech, wzięły popęd, siły produkcyjne, którę 


ostatku 'wspolnem i wzajemiem ogniwem: Taki 


obraz ;skreslił qpan Henryk: Richelot>; w historyi 


Zollverejnu. Bde 
Pierwsze wydanie tegodzięła, wyszło w r. 1841. 
Qd; tego: czasu, ileż nowych faktów zaszło. w e- 


konomieżnym bycie Niemiec, w zewnętrznem i we- 
whętrznem rozwinięsiwich „sił handlowych 'i prze: | 


zawarł. z) 
AD ri 


mysłowych,w umowach które Zollverein, 
różnemi. ;krajami, mianowicie F rancyą, 
Austryą! leż korzyści odniósł. związek zi ogól- 
nego zmniejszenia « taryfy. celnej,, w. której cło 
ochronne, tam gdzie jest koniecznie, uznanem, Zar 


|-wartow mądrych i szczupłych granicach! Ileż ko- | 


rzystał: ten'*kraj 'na rozszerzeniu swego, „kredytu 
handlowego, na zaprowadzeniu. dróg żelaznych 1 
na wyśwobodzeniu żeglugi po rzekach; niemieckich! 


LC EWESTLYCĆ 


"przemysłowe; zamieścił pan Kichielotsow 'nowem 
a zupełnie przero 
przez to ) 
i6kóńomicznych. Oznaczył liczbamidrwiadomościi= 


qi, z agtentycznych źródeł: ezerpanemi, jakie są 


rezultata finansowe, polityczne +: moralne związ 


kt *66lneg'6 państw! niemieckich,* pastrzydziestu 


Taieach jego spokojnego istnienia: Roózebrał; jaką ma 
wykazał także słabą stro- | 


przyszłość przed sobą; à} 
y becnej „orgamizacy!, 


handłowym. W tych badaniach, postępował z tą 
niepódległością”* umysłu, która '« jest ećchąc ludzi 
ukrzepionych gruntowną nauką gospodarstwa pu- 
Kłicżnógo i doświadczeniem"w czynnościach /ad- 
ministracyjnych. Autorow rozprawach; o wolności 
4 'ogtaniczefiiach handlowych, może za wiele zalety 
przyżńiaje systematówi ochrońnenu ii mniema jak 
nam się zdaje, że prawidłem powodzenia Zollve- 
reińu;! pówinna być: odrębna czyli, że takspowiem 
niemiecka ekonomia 'pólityczna. 06300 4/5100. 

Może w upłynionych latach, postępowanie: takie 
4rtrafne. Trzeba byłoona czas 
opłaty; ma zagraniczne wyroby 
dla rozwinięcia sił rękodzielnych w krainach, które 
były «wyłącznie rolniczemi, lecz juž dokonało się 
Apan Richelot mając tyle doświadcze- 
nia w tym przedmiocie, przewidzieć może, że dal- 
ży system zakazowy będzie z czasem| przeszko- 
dą do postępu w handlu zagranicznym»: Oprócz 
tego, ekonomia polityczna: opiera się ta jednostaj 
nych zasadach jako e prav 
prócz zmian okolicznościowych o stosują: się de 
wszystkich krajów, i nie możemy wyobrazić o$- 
bié ekonomii politycznej niemieckiej, albo angiel- 


było 'sprawiedliwe 


ię przed dniydh gdy zdajemy: sobie sprar | 
Avgożedziałania związku odlat dwudziestw oi or. 
y kresie tak obfitym w wielkie postępy maikowedi | 


bionem wydaniu dzieła swego | 
bardzo zasłużył: się w żawodzie nauk 


mę jego” o ; roztrząsnął /jakim |. 
-SAŃaOWE uległ t'jakichpotrzebuje pod wzgłędem | 


mych. z, podobnych zakładów. 


umiejętność, jej prawidła |. 


a21 Lipca (2 Sierpnia) 1859 r,—Starszy Cenzor, F! 


skiej tak, jak; gdyby „kto, chciał układać osobna. 
astronomią, albo/geologją niemiecką lub;angielską, 
Cóż; kolwiek, bądź “dzieło. rzuca mocne: świa- 
tło na zewnętrzne i wewnętrzne. sprawy Niemiec, 
na obyczaje na liandlowąi przemysłową statystykę, 
czerpaną , z. urzędowych, źródeł.  Do.tych. zalet 
przydać należy styl jasny czysty gładki, nie raz 
ożywiony szlachetnemi natchnieniami i wysokim 
moralnym: poglądem. Na..dowód :..przytaczamy. 
wyjątek. „Jakkolwiek Związek,„celny, zaraz z po- 
czątku przynosił, znakomite korzyści ogółowi, je- 
dinakże pojedyńcze szkody.i straty; ;nieuchronne 
przy każdym „przejściu «z jednego systematu. do, 
drugiego, przynosiły prywatnym uszczesbek w 
pierwszych latach. Lecz wkrótce ustały pobudki 
obawy: 'i<narzekania. .Zołcereym Otwierając dla 
wszystkich 0bszerniejsze pole hojnie wynagrodził 
ich za początkowe, szkody i nowe życie. wzbu- 
dzić -w <krajach „które. był objął. Pokój trwający: 
aż+d0 d dni. naszych. prawie bez, przerwy, który 
nastąpił 'w 1815 «po dwudziesto. pięcioletnich o 
kropnych wojnach i był pierwotną przyczyną wzro- 
stu przemysłu, dobrego. bytu. i cywilizacyi Du- 
i kolizgi ilsi 


„Od "chwili kiedy ; to. bóstwo  promiemne jak 
mówi nasz ojczysty. | poeta. zstąpiło ~na. ziemię. 
Stejąc złoto „skłosy i kwiaty, bez przerwy, obsy» 
ap m nas hojnemi, arami,: Pokój wszędzie roz 

udził. pracę i ulepszyłi byt, pracujących. , Lecz 
oprócz. tej. powszechnej przyczyny, której! skutki 
rozszerzają « się: do, wszystkich „ludów (tejoczęści 
świata, „szczególne, wspądki „wywarły, potężny 
wpływ na dwa. główne: kraje. |, Jeżeli, rok 1845 


rewolucya nadąła wielki popęd przemysłowi frane 
euzkiemu, 'a' Zollwerejn, przemysłowi Niemców, 
Od: roku 1789 nastała jednostajność ceł i, wol- 
ność; przemysłu we: Frangyi, od r. 1830 datuje. się 
ustalenie nowej społeczności i uznanie pracy, 
której ta (społeczność jest. córką. Qd, r. 1885 w 


pomnożyły się przez/połączęnie, Krzepkość fizy- 
czna; wytrwałość i-duch porządku daremnie: by- 
ły od; wieków znamieniem, Niemców, rozdzielenię 
utrzymywało ich'w mierńości i,starej rutynie; Zwią: 
zek celny upłodnił obumarłe dotąd ich zdolności. 
póz potem, jaki > nar „moralny| wyje 
warła zasada połączenie « na -polityczn 
śnienia w lman ASAE ee. Ż e | 
przez /poruszeńla tewolucyjneśw ówej epoce, by- 
toby daleko y większe, gdyby związek celny mie 
był,wstrzymywał te ruchy,solidarnością intęsesów 
materyalnych.- Utrzymując się! pośród tego, bezs 
rządu, był przez, niejaki czas,jedynem ogniwem 
Niemiec, od do tego czasu za/jego wzorem raz+ 


szerzają śię w Europie środkowej wspólne insty- 
b w Ge] 7 psi 1 żelazne isie 


gluggi „Ciągle wywierason* moralny, -<wpływ wy- 
nikający >z-swobodnego «i -płodnego* rózwinięcią 
pracy: jest zawsze opodstawą: przyszłości Nies 
miecz *| Í gesor Hs) nhe ifà 
oo Dzieło topodaje ważny: wzór: «dla podobnega 
związku celnego, jaki będzie mógła utworzyć 
duombardya,;Werecyń, Toskania (albo raczej (całe 
-Włochy:środkowe i północne: Zollverein niemiecki 
stworzył: albovraczej wykazał na widowni świata 
narodowóść o niemiecką. = Podobny /żwiązek- toż 
samo będzie mógł uczynić dla natodowości włoy 
-skieje 01038 4 udalo yst jedfdawide8u 


«bo JOGŁOSZENIE. o 
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uabgłoś x. osbodoy 8% ABA i: olod 
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ZIÓŁKOWSKI... 
w Pońiku pod Fanówem mila od Żarek, 
z dniem 25. b.. m. została nowo owórzoną i przyjfiuje 
wszelkie ząmówienia, jako też reperacye machin rolniczych 
fak ż zakładów krajowych jak zagranieznych ceny od b 
250), niżej znanych dotąd cenników w kraju wyda 
n nayi —Ź mocy Aktu Urzelowé- 
go, zawartym na dniu Yq Lipca r- b. przed Rejentem 
Okręgu Lelowskiego, podług SV. tegoż Aktu P. W. Wi- 
n a będzie wszelką Korrespondenńcyą, oraz 
nie zamówień, zaliczeń na takowe, przyjmowanie 
należytości: za wyroby nowe i reperadcye; nakoniec prowa” 
dzenię wszelkich czynności. dotyczących tejże fabryki. 


-° Ostatnia stacya pocztowa Zarki. 


Jutro: Widowisko bez- 


SAY + È 


niarski; załatwiać . 
przyjmowa 


TEATR. WIELKI. 
płatne 


o 
Sobieszczański. 


